
G A Z E T A  K R A K O W S K A

z K R A K O W A  D N IA 17. L IS T O P A D A  1511 Roku W  N IE D ZIE LĘ .

Wypis z  Protokołu Sskretaryatu Stanu 
w Pałacu Naszym w Warszawie d. 17 miesią­
ca Października Roku i8u*

F R K D E R Y K  A U G U ST 
z Bożey Łaski K ról Saski, Xiaze W a r  
s z a w s k i , & c  &c.

Zw z y w s z y  okazuiące się z doświad­
czenia niedogodności przepisów kar exe- 
k u cyyn ych  za spóźnione podaiki w  De­
krecie N aszym  19 Czerw ca 1810 roku w ska­
zanych , na przełożenie Naszego Minifira 
Skarbu , i po wysłuchaniu Naszey R ad y  
Stanu, poitaoowiliśmy 1 llanowiemy co na- 
fiępuie:

Art. 1. Od czasu ogłoszenia ninley- 
szego Dekretu, Dekret Nasz pod dniem 19 
Czerw ca ig to  w y d a n y ,  w m ocy swoiey 
uflaie , pizepisy iego w  wybieraniu zale­
głości w ykonywanem i więcey nie będą, a 
w m ie y sc e  takowych naftcpuiące prawidła 
zachowanemi bydź maią.

Art. 2. Do kogo należy płacić poda­
tek za leg ły ,  od tego t y lk o ,  lub te g o ,  któ­
r y  w prawa iego wiła p i ł ,  poszukiwana 
będzie kara w poniższych artykułach za 
iego zatrzymanie przepisana, 1 iego tylko 
własności doch ód ' i ruchomości na uspe- 
koicnie Skarbu zarętemi bydź mogą.

Art. 3 Wybieranie każdego podatku 
trwać będzie miesiąc c a ł y , przez drugi

miesiąc iuż ten podatek pobierany będzie 
z opłatą kary w niższych artykułach prze- 
pisaney. Pierwszych dni trzeciego miesią­
ca będzie zesłaną do zadłużonych sekwe- 
fttacya , i ta wraz z l ic y t a c y ą  prowentow 
na uspokojenie Skarbu, dłuższego czasu 
zabierać nie m oże, iak miesiąc ieden; a 
to tak, aby z oliatnim dniem trzeciego 
M iesiąca, w każdym Powiecie przepisom 
w  ninieyszym Dekrecie w y ra ż o n y m . za- 
dosyć się ffało,

Art. 4. W  każdym  ! Powiecie Rada 
Pow iatow a obierze z pomiędzy siebie, lub 
z  o s ia d ły c h , i moralnością zaleconych 
m ieszkańców, czterech łub Jwięcey w m ia­
rę potrzeby Sekweflratorow, którzy aby  
na każde wezwanie Podprelekta na se- 
kwefir wyiechać m ogli,  bez iego pozwo­
lenia z Powiatu oddalać się nie będą mo­
cni. W now ych Departamentach Podpre. 
fe k c i , zw o ła w szy  do mialła Powiatowego 
n aym n iey  dwunafin [mieszkańców, nay„ 
w ięcey  podatku w tym Powiecie o p ła ca ­
n y c h ,  w ybrać im podobnie czterech lub 
w ięcey Obywateli na urząd Sekweflrato­
row zlecą ; gdyby  takow y w ybór w któ­
rym  Powiecie nienaftąpił, Prefekt Sekwe 
firatorow w yzn aczy  W ybran i lub w y ­
znaczeni Sekweftratorowie, gdy na Sekwe 
ttracyą zesłani zoflaną, po złotych poi.
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Sześć ó yety  przez czas s w i le y  czynności 
na dzień pobierać b ę lą ,  na co fundusz z 
kar podatkowych przeinacza s ię ,  no u- 
czynionym zaś na końcu roku obrachun- 
ku kar p o d a tko w ych , gdyby się z nich ia- 

^  summa, od opłat dyet pozoftała, tę 
na fundusz dla S jpitala  Dzieciątka Jezus 

^oddana mieć chcemy
Art. 5. W ybrani Sekweftratorowie 

.wykónaią przysięgę przed Podprefektem 
Powiatu na rotę naftępui icą .

”  Ja przysięgam Panu Bogu , dcc. Ja* 
ko przyięte przezemnie obowiązki urzędu 
Sekweflratora, wiern e i gorliwie dla kra­
ju pełnić będę, żadnym datkiem, pr/yia 
źnią lub pokrćwieńltwem na szkodę Skar­
bu uwieść się nie dam ; od nikogo nic nad 
przepis w ym agać nie będę, ale lcdynie 
przelłaiąc na nadgrodzie przez Dekret ISay 
iaśnieyszego Pana mme oznaczoney, z 
wiernością, rzetelnością, i cnotą się. z a ­
ch o w am , zgoła urząd ten moy tak spra 
w ow ać będę iak sumienie i poczciwość, 
nakazuiG , bez krzyw d y  i i folgowania ho- 
m ukolwieK,—  tak mi Peanie Boże, dtc. „  

Art. ó. Od przyięcia Urzędu Sekwe- 
flratora w ym aw ia  iedynie wiek’ podeszły, 
słabość, i obowiązki innego Urzędu: Urząd 
ten trwa rok feden, po którego upłyniemu 
gd yby  fktóra z obranych osób złożyć  go 
o św iad czy ła ,  inne osoby sposobem w ar­
tykule 4tym  przepisanym, obrane będą. 
Urzid ten ielt rzetelnym HopnietP zasługi,  
w ym aw iaiacy  się ber. żadnych w ażnych 
przyczyn , 'przez Prefekta do Miniltra do­
niesieni , za. mniey zdatnych do usług kra­
jowych uważani bedą.

Art. 7. W  każdvm Departamencie za­
raz po ogłoszeniu ninicyszegc* D ekretu, a 
rąflepnię przy poc.z itku kazdejo roku fi- 
1 urnowego będzie wydrukowane , rozdane, 
prrez g azety ’, dzienniki, 1 inne pisma pu 
bliczno ogłoszone 1 rta drzwiach wszystkich 
kass Powiatowych przybite, lasne 1 do­
kładne wyszczególnienie jaodatkow z wy-
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rażeniem ich rodzaiu . i terminu przed „któ- 
ry m  opłacone b y ó i  w-nny ; w każdym zaś 
Powiecie na mies.ąc przed ratą podatku- 
vrk , obrzeżenie o piey niefylko okólnikiem 
mieszkańcom “ .'zielone będzie , lecz nadto 
do wszyftkiclt kościołow Par di ilnych ro­
zesłane zoftam e, wraz z zaler-‘>nem Ple­
banom , aby  takowe co Niedziela z ambon 
w c ią ż  przez niedziel cztery ludowi ogła­
s z a l i ,  i potrzebę zapłacenia podatku, o- 
raz karę za uchybieniem terminu idaca, 
przypominali

Art 8- W  każdym  Powiecie będzie 
sporządzone przez PÓdptefektu wspólnie z 
kassyerera Itosownie do połażenia kontry- 
buentow od miafia Powiatowego urządze­
nie przez które bliższym kontrybueńtnm 
pierwsze dni miesiąca., odleglevs/ym po- 
źnięysze do jaw ienia  się /.po laikiem o- 
znaczone będą', 1 tak iw'e przez okolnik 
roiestkancom Powiatu ogfos/one Kassve 
rowi db wiernego zachowania podane Z o ­
ltanie.

Art. q. Porządku tak przepisanego Kas- 
syerowi w żaden sposób p-zt fląoić nie w ol­
no ; i gdyby o ui hybienie iego oskarżo­
nym zofiał,  za każde dowiedzione przeftę- 
pltwo karę fiu zł. poi zapłaci G d v b r  któ­
r y  z kontrvbuentDw acz dalsżych poło­
żeniem tnieysca , miał zręczność zapłacić 
podatek przed dniem, iaki dla niego w 
rozkładzie w vzcaczonv  zofiał,  może, ipo- 
winien od niego pr/Wiać'Knsśyer, lecz do­
piero w kolei , gdy się ułatwia c i,  krórvm 
ten dzień za normalny przepisanym zo- 
(tał.

Art- 10. Kontrybuenci wyznaczonego 
dnia uchybjiaiący sami sobie przypisać 
powinni szkody na które się przez opóź­
nienie harazają; moga oni w prawdzie p o ­
datek zapłacić w naffępnych dniach, lecz 
dopiero w kolei po tych*, którzy z porząd­
ku przepis mego na dniu sobie naznaczo­
nym ftawili s ię ,  przecież, gdyby się na 
ieden dzień zigehafo kilku kontrybjen- 
to w , którzy wyznaczonego dnia uchybili, 
po ułatwieniu naypizod ty c h ,  którzy  ter­
minu d o ch o w ali , koley m iedzy opieszale* 
mi zachowana będzie t a k a , aby  od tego, 
który navmniev oni spóźnił się , naypier- 
w e y ,  a od t e g o  który n a y w ię c e y , na koń­
cu podatek odebrany zo fia ł ,  a ztąd gdy  
wym knąć m oże, iż w  przeciągu do wini’
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szenia podatkow oznaczonego m iesiąca, jnieścił kontrybuenta, a takotya p om yłka
zabrakłoby czasu na odebranie go od tepo do wiadomości Pudprefckta doszła, cho* 
który sic opoznił na ieimm:e iemu w y  c ia ib y  od ukrzywdzonego skarga podaną 
znaczonym, takow y opoźaiaiący się pod- di« b y ła ,  Pod prefekt zaskarży uchybienie ' 
padnie karze ^artykułem nafiępuiącym o- Kassyera do w y is z  y w ładzy, o szkodę i&- 
znaczoney Przeliępuiący p o w yższy  po- keby ztąd konlrybuent poniosą, up.onmi 
rządek hassyer bo-zł. poi. zapłaci. się, i uszkodzonemu udeiie.

Art. 11. Ktoby w przeciągu miesięea, Art. 14 Każdy Fodprefekt w swoim
w którym podatek do zapłacenia prżypa- powiecie odebrawszy kobsygnacyą :Z«de- 
da , to icst do oliatniego dnia jego tnclu'i- g ło ś c i , rozłozy ią pomiędzy sekwe.strato* 
vt należytości bkaibowey do Kassy me r o w ,  wskazuiąc oddzielnie dogodt.icysze 
Wniósł, w naitępnym miesiącu podatek bez każdemu obiazdu mieysca, do których na- 
opłacenia kary przyietym od niego nie bę- ty chmialł udać się maik. 
d z ie ; ale wnoszący gó w pierwszey poło- Art. 15 Każdy z śekwesiratorow od
wie nafleptiego m iesiaca, to ie(ł w pier- momentu odebrania zlecenia P o d p re le - 
w szycli  dniach piętnatlu inclusw e, od zło- kta, będzie utrzymywać dziennik \v który  
tego iednrgo pół grosza polskiego, wno- w p isaw szy dzień odebranego zlecenia , 
sząćy zaś po piętnattym dniu az do ofta- dzień sWolego w yiazdu, w pisywać oraz 
tniego inclusive, iuż nie pół grosza , ale będzie, gdzie b y ł .  którego dnia Itanął, to  
grosz c a 'y  od złotego, iako hąrę za opie- uczyn ił,  1 wiele zaległości od k o g o ‘ uzy- 
szałość zapłaci;  dla łatwieyszego zaś w y-  s k a ł ,  z takowego dziennika posyłaiąc co 
rachowania i uniknienia ułom kow , gdzie ty dzień do Podprefekta,wraz z wybrane mi 
od należytości podatków grosze zbyw aią, pientądzmi rapporta, po ukończoney swo- 
od tych kara liczoną nie będzie , row nie iey  delegacyi dziennik takowy składa 
gilzieby w w yracbow aney karze pół gro- w Podprefekturze, z którego Fodprefekt 
szek , szeląg, lub inny ułomek dla Skarbu zrobiwszy w yciąg dni, wiele bawół na tey 
p rzyp adał,  ten pobierany do kassy. bydź posłudze, i uznawszy ich pewną liczbę 
r.ie ma. — Przy odbieraniu podatku’  z ka- dyetę za nię licząc ią od dnia wyiazdu z 
rą porządek w artykułach 9, i lo tym  prze* domu sekweltratóra podług Artykułu 4 o- 
pisany zachowanym bydź winien zn aczy; i zaraz iey wypłacenie do kassy

Art. 12. Z oiłatnim dniem drugiego kar zaassygnuie. 
miesiąca zam yka się kassa, kassyfer po- Art. 16. Kassyerowie Pow iatow i utrzy* 
daie naydaley w trzy dni w ypis  z zaległo- m yw ać będą oddzielną kassę k a r ,  z któ- 
ści Pouprefektowi, a ten z takow ey  kon- rey za assygnacyami ‘ Podprefekta d yety  
syynacyi u łożyw szy  liltę kontry buentow , w yp łacać  sel.wellratorom będą. Przy as- 
04 których ilość podatku przez sekwellra- sygnacyi Podprefekta dołączonym będzie 
cyą  odzyskana bvdź musi, leden iey E- protokół sekwelłratoia, z którego mu Pod- 
xeinplarz na drzwiach kancellaryi przybić prefekt dyetę rachow ał, aby w czasie gdy 
każe, drugi do Prefekta odeszle ; z tych do Izby obrachunkowey takowe rachunki 
szczególnych konrygnacyi od Podprefe- przesłane zofianą mogła się przekonać o 
htow nadesłanych, Prefekt iednę ogolną realności należących się i w ypłaconych 
ułożyć za lec iw szy , o autentyczności przez dyet.
lrancellaryą zaświadczona’,' do Mimftra Art. 17 óekwestrator tak podroż swo-
Naszego Przychodów i Skarbu prześle, bę- ią urządzić winien, aby nayprzod dalsze 
dzie równie ułożoną i do M.niftra tegoż posiadłości w sekweitr obiat, 1 w  nich aa 
przesłaną, lida imiou i przezwisk z wyra- dzień takow y termina licy tacy i  u ło ż y ,  
zenietn czasu , od którego podatek zaległ aby  gdy skończy sekweftr na oltatnłey nay • 
tych  wszy tilucb, którzy w przeciągu mie- blizszey Miatla Powiatowego włości, ter- 
siąca od ogłoszenia ninieyszego ‘ Dekretu min licytacyi na pierwszą, od którey se- 
tareuiszczą się z zaległości przed ogłoszę- kweftr z a c z ą ł , wypadał; a przeto taką zno- 
niem tego Dekretu za lągmonych. wu koleią wracaiąc się ,  licytacye onbydż

Ar(. 13. G d y b y  kassyer podaiąc kon- mógł 
s/gnacyą  zadłużonych, mylnie w  ntey u- Art. 18- Sekwcstrator ziechawszy na

)2(
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funt da domu zadłużonego kontrvbuenta,
aże sobie natychmiali z łożyć  wszelkie 

in .veritarz:, kontrakty, rejertra dochodo,v 
remarreatj v i wszelkich ruchomości, se* 
kweltracyą ich ogłosiwszy, pieczęc rządo­
w ą przyfoży i one na zysk Skarbu z a j ­
mie. Wszelkie dochody gotowe, lub w p ły ­
nąć mogące, natvchmialt do siebie w mia 
rę długu odbierze, a gdyby nte wyitar 
czafy  , lub ich niebyło, na te, których 
wartość odpowiedać może diukowi Skar­
bowemu, czas licytacvi na gruncie nazna­
czy. ( id yb y  kontrybuent b y ł  witanie zło­
żenia podatku, i  ta k o w y  natycb n .jlt  wraz 
z w yrachowaną kara płacić c h c ia ł ,  Se- 
kwelłrator bez zad.iey mitręgi przyiąwszy 
pieniądze od czynności swoiey Wstrzyma 
s ie ,  kwit w vd a  i w dalszą podroż bez 
zwłoki się uda.

Art. 19 l 'o i  sprzedaż przez linyta- 
c y a  navpierwey podpadaią, zboża w ziar­
nie4, i snopie, ile go od zasiewu grunto­
wego pozollaie, i wszelkie dochod składa­
jące produkta; gdyby tych niebyło , lub 
sprzedane na uspokoienię Skarby nie w y- 
f ia rcza ły ,  Sekwscftratot przylłapi do łicy- 
tacyi na rok ieden pod fU a  bjjers.ntiafi,  
A i ły n o w , Staw ów , Karp^gi# B fjiyśtrow , 
Zgoła, tego wszyllkiego, c<» gotową jntra- 
te czynić  m o że ,  i odebrawszy dla ’  S k a r  
bu nalożną zgóry od licytantów kw otę , 
JtonLrakt im w yda, 1 prze dzierżawie me 
dlużey iednak, iak na rok jeden imieniem 
Rządu ubespieęgy; gdyby zaś takow e do- 
cliotly Diedolłarczały, Jub ich nie b y ło ,  
dopiero mocen iest Sekweftrałor przyda, 
pić do licytacyi sprzętów i ruchomości 
domowych ku potrzebie i wygodzie służą­
cyc h ,  które w  celu pozyskania leoszey ce­
n y  wolno ielt podległemu sekweftracyi 
właścicielowi do Miatta Powiatowego lub 
Departamentowego swoim kosztem prze­
wieść T a k o w e y  licy tacy i  n.e podpada­
ła w  żaden sposob wszelkie rolnicze na­
rzędzia,  inwentarze gruntowe, owce, h y ­
d ro ,  1 konie do uprawy roli potrzebne/ 
i wszelka do utrzymywania iego potrze­
bna p a sza ,  ch yb aby  s a n  właściciel o li­
cytowanie pewney, ich części bez uszczerb­
ku iednak gospodarftwa doprastał ąię, 1 
na to na piśmie z ło z y ł  deklaracyą; gdyby 
zaś n akon cc takowe licytowane dochody, 
ieszcze na zapłacenie zaległości aiewy-

llarczały, Sekwelfrator zoftawlwszy zadłu­
żonemu mieszkanie, 1 potrzebną do w y ż y ­
wień .ago 1 familii ilość z b o ż a / ło c o  tyK o 
byto iego dochodem w y  mści w dzietza- 
wę na rok ieden temu, kto zaległe po­
datki natychmiast z ło z v ,  a zodawiwszy 
z puszczonych intrat fundusz pr/y nim na 
opłacenie w ciągu dzierżaw y przypada- 
iąrych podatków , resztę intraty iaka od 
padatkow zbyw ać będzie, dla właścicie­
la ostrzeże. G d yb y  zaś nikt zad łu żo n ej 
włości, Domu lub gruntu przez licytai v i  
dzierżawić niechciał, Sekwelirator obey- 
rouie ią  w posiadłość imieniem R zą d u , 
A dm m idracyą icy  z ludzi na gruncie* bę­
dących lub innych do tego celu zdatnych 
uńanowi , a  z o fa w iw s z y  w ł-ścicielow i 
potrzebną ilość zboza na żyw n ość, wszel­
kie prowenta do siebie pod karą powtor* 
ney przez Adminiftratora zapłaty podatku, 
i oddalenia go od powierzonych mu obo­
wiązków, odwozić zaleci, i takową włość, 
domy, zgoła nieruchomość, Zadłużonego w 
zarządzeniu swoim trzymać będzie poty, 
do poki długu Skarbowi winnego aieodbie- 
rze.

Art 20 Kontrakty przez Sekweflrato. 
fo w  licytantom dane, niemogą bydź naru­
szone chybaby zmowa między licytantem 
a  Sekwelfrat orem dowiedzioną zafłała, o 
CO droga Skargi do Rady Preiekturalney 
w yznacza  sję, za uznamem takow ey zm o­
w y  licytant traci swoie quantum , a Se- 
kweft- itor do Sąd-i krym nalnego p idług 
zw yczaynych  orze is >w p iciagniony.n bę 
d zje ;  w zadm  m innym p rzypadku, m- 
fiancya czyli  Admmifiracy in a , czyli  Są­
d o w a, z dzierżawy licytanta ruszyć nie 
może, iako tego, który w prawie Skarbu 
dochod pobiera

Art. 21. Co do włościan i gminow, 
Sekwelirator tak sobie polłępowac będzie, 
iats powvższe prawidła przepisu.a, ziecha- 
wszy do Gminy kaze sobie podać ilość 
w  gotowiznie złożonego podatku, i na nią 
interima'nie kwit w y d a w s z y ,  też do kas- 
sv  odeśle , a spisawszy zadłużonych W 
Gminie kontrybuentow , do Sekwelłracyi 
i l icytacyi ich zboza, Byd ła ,  od gruntowey 
potrzeby zbywTaiącego, na koniec sprzętów,
1 odzienia za poprzedzającą wprzód

Srzez W o yta  i Itarszych gromady przy-
ąpi. G d yb y  zaś takowa ruchomość me-



« . i la z ła  licytanta lob oiżey połow y ta x y  
cena za nie podawaną tylko b y ł a ,  lob 
nakoniec zebrana z nich kwota na uspo­
kojenie Skarbu niewyftarczyła , w tenczas 
W yrachowawszy dług od Włościan nale­
żący  na dnie robocizny ręczney, i cen ac  
dzień ieden po złotym Polskim iednym, 
tako w ey  robocizny puszczenie ogłosi,  i 
bądź gminie c a ł e y , bądź Właścicielowi 
VVłości, zgoła każdemu, kto za  takowe 
dni robocizny w yrachow aną nalezytość 
do rąk lego z łozy  , przekaze , w celu nie­
zawodnego odrobienia takow ych dni na 
ręce W oyta  nakaz z ło ż y ,  i aby zadłuże­
ni po odbytych powinnościach z gruntu 
lub z nmow od r.ich należących dzień w 
tydzień odrabiali .temu , kto za nich po­
datek z a ło ż y ł ,  poty, poki zupełnie z dłu­
gu się nie uiszczą, nakaże, dopilnowanie 
takowego mszczenia się do W oyta i Star­
szych Gminy n ależy ,  którzy na opierają­
cych się moga w ezw ać pomocy W oysko- 
w e y ,  i mą dó posłuszenlłwa nakazow i, 
krnąbnych przymusić. —  G dyby zaś nikt 
się m eznalazł,  taki ktoby za in dm dua 
zadłużone podatek za łozyć  chcia ł,  Se- 
k w e lra to r  przy rapporcie doniesie Pod- 
prefektowi, a Podprefekt Prefektowi, któ­
ry  podanych sobie zadłużonych Włościan 
z  uwagą na potrzeby gruntu do prac na 
korzyść kraiu przez Kz^d przedsięwzię­
tych u z y ie , p o t y , poki długu Skarbowi 
Winnego meodrobią.

Art. 22. Sekweftrator ziezdzaiący z 
lecenia Radu do Domu właściciela grun­
tu lub <!o* G m in y ,  mc więcey dla siebie 
od zadłużonego ządąc nie może, lak skro­
mnego umieszczenia, i w y g o i y ,  a to dla 
siebie dwóch naywięcey ludzi , i dwuch 
lub trzech koni. Sekweltramr do gunny 
c a  Sekwelłr ziezdzaiący u W o yta  G m i­
ny umieszczenie i wygodę kosztem c a łe y  
Gminy mieć winien, gdyby nad przepis 
W Artykułach tego Dekreiu umieszczony 
czego więcey w y m a g a ł ,  czas m u rę ż y ł ,  
podatku przyiąc m echciał, więcey nad 
lltotną nalezytość w y b r a ł ,  przy licytacyi 
rzetelności ch yb ił,  i meprzyttoynein po- 
ftępowamem spokoyność domową wzru­
szył,  lub przeciwnie przepisy tego Dekre­
tu zwolnił, czas na Szkodę Skarbu prze- 

a tymbardziey jakimkolwiek dat- 
Aicm lub faworem uiąć się d a ł ,  z Urzę­

du oddalony i pod Sąd oddany będzie.
Art. 23. Nawzaiem gdyby  zadłużony 

kontrybuent Sekweftratorowi opor jak o w y 
o k a z a ł,  lub datkiem iakowytn uiąć go 
w a ż y ł  s ię ,  w pierwszym razie pomocą 
w oyskow ą do posłusztńftwa przymuszo­
n y ,  a w  obydwoch przypadkach podług 
praw surowo karanym zoftame.

Art. 24. Sekweftrator wezwany od Pod- 
prefekta, iedną tylko chorobą świadec­
twem lekarza udowodnioną od Sekweftra- 
cyi w ym ów ić się m oże, a w ten czas o- 
łjiowiązanym będzie poftanowić na swoim 
mieyscu subtiitula, lecz za wszelkie z le- 
go Itrony uchybienia odpowiadalnym zo- 
ftaie.

Art. 25. Miniftrowie Nasi Spraw W e ­
wnętrznych i Skarbu, szczególne na to 
mieć będą baczenie, aby  uchybiaiący u* 
rządzeniu ninieyszemu LrzędDicy, dono­
szeni Nam b y l i , którzy iako opieszali w 
tak wazney rzecy raz napnmmeni, za 
drugim razem od Urzędu oddalonemi z o- 
d a n ą ,  tych  z a ś ,  którzy w tey posłudze, 
gorliwości i czynności dadzą d o w o d y ,  o 
względach Naszych zapewniamy.

Art. 26. W ykonanie ninieyszego D e­
kretu Naszego, który w  dzienniku praw 
ma bydź umieszczony, i wydanie potrze­
bnych Tjiflrukcyi, Miniftrom Naszym Spraw 
Wewnętrznych, i Skarbu, w czem do któ­
rego z Nich należy zalecamy.

(Pod.) hredervh Auguft.
(L .S .) Przez Króla.

Zgodno z orygina.
Feltx Łubieński, Minifter “ekrttarz Stanu 
Mtnijiet Sprawiedli: Stanisław Breza.

(L.S ) Zgodno z oryginałem: 
A r toni y<>neman Alm itier Sekret. Stanu
Sekretarz generalni/. Stanisław Breza*

D. 31 Października odprawiło się tu zgro. 
madzenie polityczne Gminy Iw szey miafta 
Krakowa. O godzinie 8 z rana po ude­
rzeniu we d z w o n y , udał się JW. Prefekt 
do Kościoła Panny M a ry i ,  gdzie w p r z ó d  
zgromadzili się obywatele tey G m in y ,  a 
Hamtad po odprawioney M szy S. przez JW. 
JX. O fficyała Zglenickiego, do Amfiteatru 
Kollegium Szkoły  G łó im e y ,  gdzie w«bli-
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cztl O byw ateli  prawo głosowania m ają­
cych  i licznych widzów* przyltąpil JW. 
Prefekt po ftosowney mowie, do przeczy­
tania tak Liftu Królew skiego, zwołujące­
go to zgromadzenie, lako tez nominacyą 
Prezyduiącego Potem oddal to wszyftko 
W . Janowi Kantemu B a rt lo w i. z mocy p a- 
w a  na Prezyduiącego wezwanemu , i po­
żegnany mowa przez W. Prezyduiącego , 
oddalił się z sali obrad, gdzie iednomy- 
ślnością W  Antoni Morbicer na Deputo­
wanego na Seytn od tey Gminy obrany 
zoftał. Obranie zaś 16 Kandydatów do 
rad y  Municypalney za kończyło  tego sa 
mego dnia zgromadzenie tey Gminy.

D 7 Liftopada odprawiło sie takimze 
sposobem i zagaieniem JW Prefekta zgro­
madzenie G m iny zgiey miafta K rak o w a, 
•w kościełe X X zy  Mifsyonarzow na Stra- 
d o m iu , pod prezydenęya W. Antoniego 
M orbicera, na którem obrano jednomyśl­
nością W. M acieia Mączeńskiego deputo­
w a n y m  na Seytn od tey Gminy i 16 kan­
d y d a tó w  do rad y  Mumcypalney.

D. 14 Liftopada nakoniec odbyło się 
w  pow yższym  sposobie zgromadzenie 
Gminy ^ciey i oftatniey miafta K r a k o w a , 
w  sali domu W. Stanisława Lubowieckie­
go na Kleparzn, pod prezydencyą Woy- 
ciecha Mączeńskiego. W  niebylności JW 
Prefekta,  zagaił posiedzenie tey Gminy 
liosowną mową W. Podprefekt powiatu 
K rakow skiego, Wincenty L eb o w ski,  a 
pożegnany m ową Prezyduiącego, oddalił 
jsię z Sali posiedzenia, na któretn obrano 
iednomyślnością W. Jana K a itego K rz y ż a ­
nowskiego na deputowanego na seym od 
te y  Gm;ny 1 14 kandydatów do rady Mu 
nicypalney. Oba te zgromadzenia zakoń­
c z y ły  także swoie posiedzenia w nayw ięk-

szem porządku w tyoh sam ych dniach, w
których byty  rozpoczęte.

Z taryza d. 1. L ijlopada.
Monitor dzisieyszy ogłosił naftępuia 

ce urzędowe doniesienia od w o ysk  Cesar­
skich w Hiszpanii:

Okrąg u nyska południowego. —  Kolo- 
mna rokos*zanow, którą Jenerał Calianos 
przy Albuąuerąue dow odził, chciała z od­
dalenia się woyska przeciw Portugalii dzia 
łaiąCego korzyftać 1 pomknęła się do oko­
lic Moutiio; jlecz Jenerał Girard posłał 
tam Xcia Ałirćmberga, który z pułkiem 
swoim oba brzegi Tagu oczyścił,  co na­
trafił pobił i Caftanosa aż do granic Por-'
tugalskich ś c ig a ł.  Balleylteros, który
w ypęd zon y b y ł  z hrabftwa N iebla, w y lą ­
d ow ał do Algesiras i z łą czy ł  się z rozboy- 
m kami gór Rondy. Pułkownik Rignoux 
w yszed ł d. 12 Września z 4tym pułkiem 
Xięftwa W arszawskiego z Ronda ; natra­
fił w  górach na 5 do 600 ludzi,  którzy się j 
tam u kryw ali ,  i wszyfrkich w ybił.  Po I 
rożnych marszach udało mu się odkryć 
w kilku tnieyscach, a mianowicie w Mon- 
tejaąue i Ubriąue znaczne zapasy broni i 
ammunicyi; zniszczył w szyftko , rozpędził 
kupy rokoszanow i zabił przeszło j o o o  

ludzi. Z naszey ftrony zginęło tylko 10 ludzi i 
-5 b y ło  ranionych.—  Pułkownik Combelle 
udał się z siedmiu kompaniiami p4go puł 
ku do A lkala  de los G azules, kiore mia- 
fto trzym ał nieprzyiaciel osadzone i umo­
cnił; uderzył na ftoiący tam batalion, po­
bił go i w ypędził z miafta; we dnie podło- I 
z y ł  pod iedną z bram m n y , i dowodzca 
zamku poddał się z 300 ludźmi na łaskę. 
Nazaiutr^ rano p rzyb ył  B ii eyfteros zswo- 
tą kupą na pomoc zamkowi; lecz iu i  b ło  
zapozno 1 musiał się cofnąć. Pułkownik
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Kignou* clicąc korzyfiać z marszu Bal- 
ieyfte osa do A l k a l a , udał się z 1200 lu­
dzi do X im en a; ale Ballcyfteros b y ł  iu i  
powrócił. Rokoszanie, chociaż można 
ich było  5 przeciw lednemu rachować, nie 
inogli iednak naszey kolomnie nic zrobić 
i zawsze b yli  odpartemi. Strata nasza 
wynosiła  12 ludzi zabitych, 23 ranionych 
i 25 poymanych , pomiędzy któremi zfiay- 
do w ał się pułkownik 4go Nadwiślańskiego 
pułku D 23 udała się kolomna w oyska  
do X.mena i nakazane było oblężenie Ta- 
rifty.

W ny*łu środkowe. —  Jenerał D a m a -  
gnac osadził Kucnsa; mieszkańcy powra- 
caią do swoich domnw i prowineya ta zo- 
flala  uspokoioną —  D. 12 rozeszła się w  
M adrycie pogłoska , że M arszałek Suchet 
wszedł do W alencyi.

U  o\skn Arragonit. —  Jłapport M ar­
szałka Hrabiego Suchet do Xcie 
Neufszatelskieęo, Majora jenerała.

Mci Xże ! Popobiciu herszta Obispo 
na d . jo  Września uwiadomiony zoflafeni, 
iż  Jenerałowie O donell, Villacampa i San 
Tuan zgromadzili 3000 piechoty i 1300 
konnicy przy klasztorze Kartuzów w Porta 
Celi. Poszedłem przeciw nim z 3 pułkarhl 
d y w iz y i  Harispe , brygada Roberta 1 700 
jazdy Natrafiliśmy na przednią ftraz nie­
przyjacielska przy B etera , czyniła i  po­
czątku nieiaki odpor, ,ale w krotce pora­
żoną zo tała od huzarów 4go i woltyze- 
to w  7go pułku, chociaż zasłaniało ią 300 
dragonów. O godzinie 1 po południu po 
flrzegliśmy meprzyiacielski ohoz przy la 
Puebla de Benagnacil, a  uszykowane we 
(dwie'lipjje w o y s k a ,  zd aw ały  się chcieć 
bronić. Jenerałowie H arkpe i Parys c a  
czele ygo liancwego pułku, który batalio-
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nami do atlaku pouępow ał, uderzyli na 
nieprzyjaciela, przełamali i w  prowadzili 
go w  zupełny nieład- Poprzerzynane ka 
nalać. 1 miey ce nie dozwalało nam zabrać 
znaczney liczby jeńców. Odonell uzyska! 
przez to [czas do zgromadzenia swego w o y­
ska na wzgórkach za wsią Benagn acil; 
rozkazałem Jenerałowi Harispe poyśdz 
przeciw niemu , a Jenerał P arys rozpędzał 
tymczasem nieprzyjacielskie kupy  na le ­
w ym  boku. Jak tylko Jenerał Harispe p rzy ­
b y ł  do Benegnacil , nieprzyjaciel spie 
67.no się cofnął; 1000 dragonów Muman- 
c y i ,  de la  MaeRranza i W alencyi uszyko­
w a ło  się na równinie. Pułkownik Cliri- 
fiop.i. dowodzca 4go pułku huzarów , po- 
Iławił dwa szwadrony m  k o lo m m c, a  ie- 
den w  szyku do bitwy i uderzył ż y w o  na 
meprzyiacielską konnicę; zgrai® ta pora­
żoną 1 do ucieczki przymuszoną zoRała; 
przeszło 100 ludzi zoflało zabitych,. a 85 
z 2 officetami i 100 kuni jpoymanych; czę lć  
ley  konnicy uciekała do Ciftalgad , a  in­
na za Guadaląuiwirę do Villamarcbante, 
W  tey  roz.prawie mieliśmy około 30 ra­
nionych lu d z i , a 23 zabitych lub pokali- 
czonych koni Pod Jenerałem Parysem  i 
Majorem Durand [od 7go pułttu ubito ko­
nie. Naczelnik szwadronu Lemperiere od 
4go huzarów pułku i Kapitan Gawry od 7go 
w oltyzerow  w sławili  się swoią śmiałością. 
Przepędziwszy nieprzyiaciela za Guadal- 
q u iw irę , przekonałem się o iego zuprłcenr* 
rozproszeniu. Przyśpieszać będę roboty 
około oblężenia zamku Murviedro Blake 
b y ł  w  W alencyi |ispokoynem widzem obu 
tych potyczek, w  których 3 dyw izye  lego 
w oyska  pobite zoftąły U siłow ał on zgro 
madzie chłopow przy Onda i Lucena ; lecz 
Nącgelnik batalionu Meneau od f u ł



ku zabił ich herszta i około 25 ludzi,  re­
sztę rozpędził W sie osadzone i uspoko­
jone zoliały. —- Załoga zamku Femscota 
zrobiła d. 1 b. m. wycieczkę i uderzyła z 
jednym działem na nasze flraźe przy laVen- 
r a ,  Naczelnik batalionowy Ronsor n 4 go  
pułku pośpieszył zaraz tem Urazom napo 
moc ; nieprzyjaciel zollał zflratą odparty 
i zoflawił w naszych ręku iednego officera 
i 8 żołnierzy iako jeńców —  Roboty oko­
ło  San Carlos i la Rupia idą z pośpie­
chem i będą za kilka dni w (lanie obronnym 
poRawione,— Zoliaię z uszanowaniem, &c.

M arszałek państwa, Hr. Sachet.
W  obozie pod Murviedro d.3 Paździer 

uika 1811.

D la przyozdobienia kościoła Cesar­
skiego S. Dyonizego ma bydź 10 wielkich 
obrazow zrobionych, których przedmioty 
obrane są przez Napoleona W ielkiego z 
dzieiow tego koś-cioła od założenia iego 
przez Króla Dagoberta. Pierwszy obraz 
w yftaw iać  będzie lak Dagobert pod swo- 
i tm i oczym a zakładać każe pierwszą bra­
mę tego kościoła. D rugi,  poświęcenie 
tego kościoła za K a ió la  W . który r.ay- 
większą iego cześć w y  li a.w i ł  Trzeci, L u ­
dwika S. gdy wyieżdzaiąc na krucyatę 
do Ziemi S. 1147 roku odbiera w tym koś­
cie Ie poświęconą chorągiew C i wartcy, F i­
lipa śm iałego, przewożącego z Ziemi S. 
ciało Lud w ika.S. o yca  swego do kościoła 
S Dyonizego. Jnne obrazy w y f la w ia e  
maią pogrzeb Dogoberta, pierw szego Kró­
la  Francuzkiego, w  tymże kościele; da- 
l e y  K arola  W . odwiedzaiącego ten kos- 
e i o ł ;  Cesarza Napoleona , nakazuiącego 
p o d a ć  sobie plany d o  wyporządzenia i u - 
p ię k filttk ia  te g o  k o ś c i o ła . N a  y lepsi n a s i

malarze pracuią nad temi obrazami,
Na placu S. Magdaleny pracuią o<? 

12 lat nad kościołem sław y i spodziewa 
ią s i ę , iż w  przeciągu 4 lat Ranie pod 
dachem Nad panteonem { kościołem S. 
G e n o w e fy ) pracowano lat 30, nad kościo­
łem  S. Piotra w Rzymie przeszło 100 
lat. Wielkość powyższego kościoła z ko- 
lomnadami wyrowny wa wielkości kościoła 
S. Genowefy ( panteonu Francuzkiego ) 
który  ma 5593 metrów kwadratowych. 
Zatem będzie wń kszy od panteonu Agri- 
py w Rzymie, bo ten ma tylko 318* me­
trów kwadratowych. ( Kościoł S Piotra 
w Rzymie ma 21,103 metrów kwadrato­
w y c h ,  kościoł S. P aw ła  w  Londynie 
7809, katedralny kościoł w Medyolanie u ,  
696, a  kościot P. M aryi w Paryżu 6,238- >

Z  Peterzburęa d. 19 Pr źdćiernUct,
Podług ukazu pod d. 2^ W rześnia w  

cafem paótiwie, w yiąw szy  gubernie Bia- 
łoR ocką, Tarnopolską i G r u z y r r s k a ,  w y ­
branych bydź ma z każdych 500 dusz po 4 
rekrutów. Wybieranie rekrutów zacząc się 
ma d 13 Litiopada, a ukonczyc cl 13. 
Stycznia roku przyszłego. Jnnym ukazem 
urządzoną zoRała (traz pańRwa. Skła­
dać ona się będzie z  gnberskich batalio­
nów, których dwa lub 3 wchodzą na bry­
gad ę ,  a tych 2, 3 lub 4 na pow iatow ą 
d y w iz y ą ,  których będzie 8 W catem pań- 
ttwie, 1 ' osobnych mieć będą dowedzcow 
Wewnętrzna Iłraź mieć będzie częścią 
w o y s k o w e ,  iako n. p ćwiczenie rekiutow , 
częścią inne obowiązki, iako to: w ykon a­
nie rozkazow rządo‘w y c h ,  uRaw i w y ro ­
ków sądowych, chwytania zbiegów, przy­
tłumienia 1-ozruchow, utrzymywania po­
rządku pod czas inrmarkow, ócc. Kompa- 
niie inwalidów w każdey gubernii są do 
ie y  pomocy. Załogowe pułki i bataliony 
w Archangelu, mieście M oskw ie, Kazanie 
Arensburgu, Aftrachanie, G ru zyn ii .w  Kau- 
kazkiey  1 OreDburskiey linii i w Syberyi 
zoflaią, iak dotąd, god woyskowemi iząd z, 
cami, *
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Z  Wartzawy d. 12 Liftopada.
W  przeszłą niedzielę słuchali NN 

Króleftwo Jchmość mszy wielkiey w kate  
dralnytn kościele. Po tey b y ł y ,  iak z w y ­
kle ,  p okoie,  a  wieczorem assamble.

Z  W tscl d. 31. Pai 1tierniito.
Podroż NN. Cesarftwa idzie przez b y .  

łą* ftolienderską F la n d iy ą d o  Dufseldorfu, 
gdzie N. Cesarzowa p rzyb yła  iuż di 20, a 
N. Cesarz spodziewany ieft w niedzielę 
Di 1 Liftopada ziadą do naszego miafta , 
w  któ rym , iak s ły c h a ć ,  kiika dni zaba­
wią,

Z  Hamburga d. 1. Liftopada.
D y  w izya  Francuzkich kiryssyerow , 

która otrzymała rozkaz zaięcia ftanowiska 
W dejiarihtnetrcitf £ ip p e r w yru szyła  liara- 
tiid do ErfTirtu ; w  okolice tego miafta , 
gdyż w pomienionym departamencie zaro­
i ł  iw a  biegunka panuie-*—  Jefteśmy pewni, 
iż ta jedynie okoliczność pociągnęła za so­
bą zmianę w ftanowisku tey dywizyi.

Z  Lundyna d. 23 Paiiizternika.
Memitora i Dzienni* a Państwa 

W czoray  p rzyb ył  tu goniec z donie. 
sieriem z Windsoru , iż Król daleko go- 
rzey się ma, niżeli dni poprzedzaiącycb. 
P rzyzw an o nawet do niego łekarzow Mon- 
rop' i Simmonda

Morning-Chronicie pod d. 19 b. m.

zawiera naftępuiący artykuł. —  ”  Od Lor­
da Wellington natiekzły l ifty ,  które niea- 
chybnie otworzą publiczności Oczy wzglę­
dem w o y n y , którą teraz prowadzimy. 
Nikt rozumny zaprzeczyć nie może praw" 
dzie, którą zacny ten Lord tak' otwarcie 
daie p oznać, to ieft , że on pomimo wszy- 
ftkich odebranych posilkow , me ieft w  
ftianie toczyć z Francuzami w oyny. W e l­
lington wyznaie szczerze, iz nieprzyiaciel 
tak zręćznie ukrył 'sW oie uzbraiania , po­
roszenia, plany i liczbę w ojska",  iz przy 
muszony b y ł  połąćzyć’ całe  sWoie tfo yska  
dla uważania nieprzyiaciela własnemi o- 
czyma. Kosztowne zapewne poruszenie dla 
zaspokoienia ciekawości iedney osoby 
Lecz iak sztuczne rozrządzenia, iak do­
brze rozważone obroty n ieprzyjaciela! 
kiedy nasz wodz przymuszony b y ł  cale 
w oysko dla iego rozpoznania zgromadzić, 
a w szelako ' nie mógł doyśdź , z którey 
ftro n j  na niego uderzy, ani jazdy sw oiey  
do nieprzyiacielskiey zbliżyć. Angliia o- 
gółoconą zofiała  z wszyfikich swoich 
w o y s k ,  a mianowicie zi jazd y  , zk tó re y  
cztery ty lko pułki pozoflały się w Anglii, 
a  wszelako poruszenia nieprzyjacielskiej 
jazd y  tak b y ły  szybkie, i i  piechota na­
sza zagrożoną b y ła  w  trzech mieyacach 
od niey bydż napadniętą. L o r d o w i  W e l *
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łington witjAtśmy Jednak w dzięczność , iz zem sekretarz* (łanu P oled drozw iązan ia  go;
unisu^ł b itw y , bo nayśw ictm eysze zw y- 
cięztw o n i ' b y ło b y  nagrodziło fir&ty 6 d.o 
7000 ludzi, których  b yłb y  m usiał d la 
z w y c ię stw a  poświęcić. T a k  ̂ to w ypadek 
nicrozsa.dnęy w o y n y , btórey prowadzeniu 
przeciw 4  się ludność naszego kraiu, co- 
bro własne i wolność konftytucyi. Ś w ia­
tli w oyskow i przewidzieli w cześnie, e o n a '

O fficer od w o ysk a  W ellingtona pj- 
pze pod d. 2i W rześnia z Row ina co na* 
R ęp u ie:—  ”  P raw ie cała  droga z Lizbony 
aż Ho m ieysca tego w yftaw ia  okropny 

•widok p.ędzy i wyludniem a. Podług ofta- 
Jtti go spisu znaydow ało się 17,000 ludzi* 
pppiięrjzy którepii 700 o fticero w , niezda­
tnych do boiu 3tr3sznę liczb a! Pierw szy 
pułk ma połow ę lud/i w lazarecie Oczę- 
jtuiem y attaku na p/yw ai^cy mott na T a ­
gu przy V i!la  - F e lb a , któryśm y z w ielką 
trudnością w yb aw ili Jeżeli ten mott zni- 
pzczony zo jłsp ie , tedy będziemy od w iel­
kich  naszych m agazynów  w  Abrantes o* 
^erzriiętemi- W czo ray  odebraliśm y ro z­
k a z  odesłanja w t y ł  naszych chorych i opa, 
trżenia się na 3 dni jysuch aC yi ryż. F u­
raże pasze składaia się z s ito w ia  i słor 
p v , których  o dwie mile szukać musie-

W * »
W iad o m o ści, które P  Jones mini- 

Ijiom  z Rpnftantyoopola p rzy w ió zł, marą 
b yd ź bardzo niepomyślne.

P r z e s z ł o  239 d e p u t o w a n y c h  o d  K a t o ­
l i k ó w  I r l a n d z k i c h  Odprawili w D u b l i n i e  
p ę d  p r e z y d e p c y ą  L o r d a  F i n g a l l  p o s ie d z e ­
n i e ,  p r z y i ę l i  p r o ź b ę  d o  p a r la m e n tu  i  p o ­
s ie d ze n ie  d o  6 L i t t o p a d a  o d r o c z y l i .  G d y  
z g r o m a d z e n ie  r o z c h o d z ił o  s i ę , p r z y b y ł o  
d w ó c h  u r z ę d n i k ó w  p o l i c y j n y c h  z  r o ż k a -

lecz wyśmiano u h  za merychte się wybranie 
i  odeszli z ciczem.

U zb ran n y  ielt okręt M alta 0 8 1  d z ia ­
ła c h ,  na którym F.o:jtraafer»ira# Ha Iło­
we! I na środzjemue morze popłynie. K a  
uałow a llota ma się w Portsmucie zgro 
ma lz ć W ielkie uzbroiania, które nis 
przyiaciel na przeciw.iytu nrzegu c z y o i ,  
d a ły  do jey  zgromadzenia powod, Frega- 
tA Menelaus, na którey L u d  Bont inek dc 
S y cy li i  p ły n ie ,  wftrzy n yw an a ciągle ie* 
jzcze ielł przez wiatr przeciwny. Admi­
rał Stirling płynie dpJdfchik| d*a zluzo­
w an ia  Admirąła Ruwley Admirał Joóog, 
naczelny dowodzca Huty na morzu iół 
not,nem, tudziez Kontraadm .ił rfirar 
chan i Wiceadmirał F erner, powrócili iy  
piateK. z okolic Flesmgi do Dunow 

i?  ja s s  (). 19 Paidiwrnika.
Podług doniesień 7 . głow ney Jcwate* 

t j  rozkazał Jenerał naczelny w nocy z  
13 na 14 Października przeprawie się o 
kilka wipftt ponizey Słobody korpusowi 
z 7000 Rossyaoow  pod dowództwem Je­
nerała M arków  na prawę fłronę Dunaiu 
Przedsięwzięcie to zupełnie się u d a ło : 
hossy a ue uderzyli 04 Turecki oboz pod 
Ruszczukicm, znac/ną zfobih zdobycz i ści­
gali uciekaiacych Turków  ku Tirfiowie, 
B-dijcy c a  wyspie hłobodzie T u rcy  zo 
ttawieoi sa z powodu tey  w y p r a w y  n$ 
czas nieiaki własnemu losowi Dziś rano 
odśpiewano tu z powodu tego zdarzeni^ T# 
Dwtrif

?  B u h a r z j t u  i ,  25 P a i d n e r f f i k u .
Szfzęśliwa przeprawa Jlossyanow ba 

p raw y  brzeg Dunaiu ( zobacz powyrszy  
artykuł z j a f s )  o k tó re y  nie o^uaygiiono 
jeszcze urzędowego rapporlu, obchodgon#
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tu b y ła  Te na którem znaydowa- ce m ających układąch © jło lo y ,  a tvm-
ty  się wszyftkie cywilne i w o jsk o w e  wła- czasem w oyska  Tureckię na wyspie Mo- 
dze. Po zdarzeniu tem m oże, iak w szy- bodzie ftoiące , maią tam po zt flać i w cy -  
spy m m em aią, nalląpi pokoy. D. 24 z sko Rossyyskie doftarczać im będzie wsi el. 
raua przybyli Tureccy  w ysłań cy  do obo- kiey  żyw ności.  Jakoż P. Jtalióski po--e- 
z u  R o ssyy sk ie g o , którzy w wieczór w to- chał dziś ranó z obiema s w o in n  se^reta- 
warzyHwie Majora Jhary do Ruszczuka rzatn i, PP. Pobrow i Fonten i resztą dp- 
odjechali. Mówią o rozpocząć się w krot- mownikow do Giurgewo.

~ a* a‘= D O N I E S I E  N T X
Pisarz Trybunału Cywilnegoj pierwszej luftancyi Departamentu Krakowskiego do 

wiadomości powszechney podaie, iż przedarz dóbr Płoki leżących w powiecie Krze- 
szowskam, parafii Płockiey Departamencie Krakowskim. Dobra te należą do Ur. Igna­
cego Płockiego mieszkaiącego ca Stradomiu tu przy Krakowie pod liczbą 18, na In* 
ftancyą 1^. Petronelli de V e r n y  Gerand mieszkaiąrey w dobrach Kościeicu , powiecie 
Krzeszowskim , zamieszkanie obrane u Patrona Trybunału Cywilnego Departamentu 
Krakowskiego P .O . D. Adama Krzyżanowskiego Profcfsora Kodexu Napoleona.

Protokoł p zyaresztow am a przez Ur. Kowalskiego dma 20 Grudnia 1810, sporzą­
d zo n y, kopne lego Ur. Płockiem u, kassie głowney Departamentu Krakowskiego w 6ą- 
dzie Pokoiu K rŁesz >wskitn i W oytow i wsi P łok zeftaw io n e; wizow any ten protokół 
w  Sądzie Pokoiu Krzeszowskim 37 Grudnia 1810, a W pisąny w Xięgi hypoteczne 25 
M arca r. b, VoL I. tudzież w kancelaryi T ry b u n a łu , 1 o tym  w szyftkim  zonał uwiado­
m iony dłużnik Ur P łocki.

Stan dóbr tych i warunki przedazy złożone są p r z e z  Patrona W . Adam a K rzyża ­
nowskiego w kancelaryi P isarza, pierwsze ogłoszenie lic y ta c ji i warunków iuż naftą 
piło na au d yercyi T rybunału  w dniu 7 M aia r, b. drugie piaftąpi dnia 26 Lillopada , 
trzecie 10 Grudnia r. b.

Cena dóbr tych ieft 40,000 zł. poi. w  srebrney courant monecie, nabyw ca zapłaci 
w  8 dniach po licy tacy i flanow czey summę 21900 zł. poi z prow izyą 00 5 od 100 od 
dnia 24 Czerw ca 1808 r. W . B aron ow ej de Verny Gerand należną. W ierzyciele hy- 
poteczni co do zam i$izkania niewiadom i, a w  szczególności Kajetan Z akrzew ski, Agne 
szk.d Jaworska, Tom asz N ite c k i 1 Abraham  R afał nim eyszym  o tey sprzedarzy u- 
Wiadomiaią się.

Przysądzenie przygotow aw cze naftąpi dnia 20 Gnldnia »8n f-
D an w kanceiiaryi Trybunatu d. 10 Lillopada 1811 r.

etytto ikt.
Prefekt, Departamentu K rakow skiego, podaie do P ublicznej wiadom ości, że w  

p iórze  Prefekturalnytn W yd ziału  ligo  dnia- 26 L illopada r. b. o godzinie 9 ran n y , od? 
iprawiać się będzie licy tacy a  na trzyletn ią, dzierżawę, od Igo Lilłopada 1811 nahępu- 
łących  realności do Szpitala Sgo D ucha należących.

®) Ggrodow dwóch na pułwsiu , pod Nrm. 23 pretium fisei złopol. 128 rocznie.
b) Sklepn i ogrodka pop Nrm. 32 na G arbarzach, pretium fisi i złopol. 62 rocznie.
c) Łąki i role przy cegielni D ąbskiey,  pretium fisci złopol. m o rocznie.
d) Kramów dwóch bog . ych pod Nrm. 26 i 28 pretium fisci złopol. 106 gro. 20.
Chcący przeto licytow ać pow yższe realności, opatrzeni w zw y cza jn e  wadium, w

flsnieycsu 1 czasie w yzey  oznaczonym  fi a wic *ie zechcą, gdzie i o kon dycjach  ta k o w e j 
d z ie rża w y , potrzebną nuec będą wiadomość. p a n  w T}iorze Prefekta tura iogo Liftc 
pada ygjrj jpka,

Wi>4 icki, Preftkp. 
Wrońikł, S. 3en.



Zawiadujące głównym Szpitalem S. ŁAzarzą na W e s o łe j  przy  Krakowie Panny' 
Miłosierne, zanoszą proźbę do L it o ś c iw e j  Publiczności, a b y  r a c z y ła  ich wesprzyc 
dla nędznych chorych płótnem ną banderze i na inne potrzeby, tudzież szarpiami.

Trybunał C yw iln y  p ierw szej  Jnftancyi Departamentu Krakowskiego maiąc so 
bie orf W- Weroniki z Scypionow G rabow skiej rijassy kredalney P aw ła  Grabowskiego 
AdminiRratorki plan dystrybpcyi pod dniem 11 Października r. b. do- liczby 5002 po­
dany i w kancellaryi s w e j  z łożon y, w zyw a ninieyszem wszytłkich tey massy wierzy­
cieli, ażeby celem podania d e k la ra c j i  czyli takowy plan przyimuią lub w  wprze- 
ciwnym  razie swoie przeciw tiiemrf momta podać chcą, na KommiSsyi w domu T r y ­
bunatu przed- delegowanym Sędzią W. Goiłkowskim ‘ na dniu 20 Grudnia r. b od­
b y w a ć  się maiącey Itawili się tym pewniej, ze nieitaWaiący za przyimuiących po- 
miemony pian hważnnęmi będą i T rybunał do zatwierdzenia go przyRąpi. — Nie 
znuiey wierzyciele wiedzieć m a ią , ze złożony plan tiyltrybucyi każdemu iateresso- 
wanemu w  kanceiaryi Trybunału tutejszego W yd zia łu  U. przeyrzeć wolno.

W  Krakowie doia 22 Października i 8 u  roku
Ona], Grykalowski., ? t Rozmarz, Badem, Sekretarz,

lntefidentUra dóbr 1 Dasow Narodowych Dep. Krakowskiego, upoważniona Re- 
żkry-p tern JW . Radkcy Stanu, Ghtgo Dóbr i Laków Narodowych Dyrektora z dnia 18 
'-Października i . bi Nr. 330 wiadomo c z j b i , ze w  dniu 20 Liftopada r b w Ekonomii 
fłOWlatowey Stopnickiey, a mianowicie w f o l w a r k a c h , Podzamczu,Stlcncrwoli i Falecinie , 
w  dniu zaf 25 F tn; I 4- w Ekonomii Nowontreyskiey folwarku Grotnikach odbyw ać 
się bidzie publiczna l ic y t a c ja  naftępuiących raartryałow burf&wldnjch, ińko to 

a> Belfcow/ sosnowych '  g) T a rc ic
b} liigarow,, hj Gontow,
o) Balowi i  j  G w ozdżi gontowych,
d) Krokiew Drzewa obrabianego 5 nakoniec W'
Ą  P łatew  '  Grottiikrfch
f] Forsztow: 1) C e g ły  dqbr?ę w ypalouey 10,000 sztuk,

K ażd y  przeto ma+ąey^cbęć nabycia pomieniodycn effektow znajd ow ać  się raczy  
W oznaczońych w yżey  terminach, gdzie ta  gofową zapłatę^ w monecie srebrnej zaku­
pić będzie m ó g ł , dd za pOłrzćbfle db swego użytku dśąćfzi J 

W Krakowie d s LiftOpada 1811 roku
Kamor, Inttndent,

A L Bogusławski, Set

M ię d zy  Krakowem i R uszczą, czyli Branicami, zginał p as  na b iałem tle ,  b a  nim-

ścńj Rfcrfaktmwwś^wsety odbićr.e  sowitą nagrodę.

N iż e j podpisany m a-sy kredalnev Starozakonnych C aukla Com plow icza i P ey  
sa JbktfbewrraatHiłmto^ w iW c za le teula Prześwietńęgo Trybunału Cyw . I. Jnttanryi 
D ep Krak. w zyw st w ierzycieli teyże m assy, aby- w* ceip przedftawiema swych M oni*' 
tbw przeciv>'k( -lacnUuikom Adnuniftratora i K liratora ns Kom nyssyi przed D tlcgow a* 
u jm  Kam tnissarzem -W  Dwernickim Assessórem w  dniu 21 JMca L if  pada r. b o 
godzinie 4 po południu wv'm?exsęuaPosiedzeń- Trybunału  osob iście , lub przez umoco­
wanych Bawili się.

Bitnkiewtcz.


